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■WIADOMOŚCI KRAJOWE i ZAGRANICZNE 
K R Ó L E S T W O  P O L S K I E .

—  I io m m is s ja  rzą d o w a  w y zn a ń  re lig ijn y c h  i  ośw iecen ia  
p u b lic z n e g o . —  Przywodząc  do właściwego pr zeznaczeni a 
fundusz  s t ypend ja lny ,  pierwiastkowo p rzez  niegdy xiędza 
Andrze j a  Ufaysza, kanonika kap i t u ły  Płocki ej  w summie 
z ł .  10,000 zap is any ,  a później  na ros ł emi  procent ami  do 
summy 19,300 zł .  powiększony ,  oraz s tosując się do wo­
li i chwalebnych zamiarów fundatora , za wspó lnem zn i e ­
si eniem się z Kommiss j ą  rządową spraw wewnęt rznych  i 
pol icj i ,  zawiadamia n in i ejszem osoby interessow.ane,  iź u- 
kival i i ikowanym k a n d y d a to m ,  s t i pe nd ’s z tego funduszu 
pod  nas t ępu jąceini zast rzeżeniami  udzie lone  będą.  —  1) 
Dochód roczny czyli p rocent  od kapi t ału  ustanowionego,  
dzielony będzie na dziesięć równych częśc i ,  z k tó rych  
s i edm dziesiątych części s ł użyć  będzie  na wsparcie  dla. 
siedmiu młodzieńców rodu Lfbyszów w Kriji pros tej  od f u n ­
datora i dących ,  a w i ch -b r aku  dla młodzieńców z herbu  
Cholewa,  którzy w j ak ichkolwiek bąć ins tytutach lub szko­
łach  publ i cznych krajowych nauki  pobierając,  pomienio-  
ne  wsparcie  przez lat sześć pobierać będą  miel i  p r aw o ,  
skoro się onego przez naganne postępowanie nie staną n i e ­
godnymi .  —  2) Uczniowie czyli tak zwani s t ypendyśc i  
mający chlubne z obyczajów i postępu w naukach świadec­
twa , mogą jeszcze do l i t  t r zech pobierać toż st ipendiuiri ,  
a to za pozwolenien Kommissj i  rządowej  wyznań re l i g i j ­
nych i osw.ocenia publicznego.  ■—- oj  Jedna dziesiąta część 
dla panienki  cnotl iwej a uboższej z, domu IJbysz.ów, a w 
jej b raku  dla innej  z herbu Cholewa,  k tór a  to kwota przez  
lat  sześć odk ładana ,  jako posag kandydat ce  będzie w y p ł a ­
coną.  —  4) J edna dziesiąta część,  przez lat dwa odk ładać 
się ma dla jednego,  młodzieńca z domu Ubyszów’, a w b r a ­
ku  takiego dla innego z herbu  Cholewa,  k tóryby nie mając 
zamiaiu do szku l  uczęszczac,  inny sobie uczciwy sposób 
życia ob je ta ł .  5 j  Jedna dz ie s ią ta  część przeznaczona 
j es t  dla kap i t u ły  P łock ie j  z-obowiązkiem odprawiania co­
rocznie  anniversarza zaduszę  ś. p.  fundatora.  __ 6) S ta r ­
si domu tego przestawiać będą Kommissj i  wdzwa P łock i e ­
go kandyda tów i k an dy da tk ę ,  z k tórych kandydatów pod 
Nr.  1 wymienionych,  kommis s ją  rządowa wyznań rel igi j-  i 
nych  i oświecenia publ i cznego ,  zaś kandyda tkę  i kandy -  i 
data pod N r  3 i 4 wyrażonych ,  Kommissją rządowa spraw i  
wewnęt rznych  i policji ,  potwierdzać będzie .  —  7) Jeżel i  
ka ndyda t  przedstawiony do pobierania s t ipend ium będzie 
juz uczniem którego z i ns tytutów naukowych ,  obowiąza- 
n J  J e s t ? oprócz prezen ty  s tarszych dooiu Ubyszów, z łożyć  '

jeszcze świadectwo zwierzchności  szkolnej  z dob rych oby­
czajów i pi lności  l ub  wypis  z xięgi  ci nz u r  s z k o l n y c h . —  
W Warszawie d. 29 l ipca 1830 r . .  —  Mi n i s t e r  p r ez yd u -  
•jncy , Stani sł aw G ra b o w sk i. —  Se k r .  j l ny ,  w zas t ęps twie ,  
f f  H ow ski.

'—  R a d a  k ró lew sk ieg o  A .le x a n d ro w sh ie g o  u n iw e r s y te tu . .  
W da ls zym ciągu obwieszczenia swego z dnia 1(> b . m . ,  
p od ł ug  którego zapis J P P .  uczniuów tegoż un iwer sy t e tu  na 
rok  nadchodzący szkolny ł S f j ,  zaczyna się w dniu  I  
wrze śn i a ,  podaje do wiadomości :  iź c ias  tegoż  zap i s u ,  
wyjąyyszy niedzi ele  i święta' ,  j ak na s t ępuj e  j es t  roz łożo­
ny : —  U dziekana wydzia łu  teologicznego od godziny 8 
do 10 z rana.  U dziekana wydzia łu  prawa i ad m i n i s t r a ­
cji od god / i ny  7 do 8 zrana .  U dz iekana  wydzia łu  l e ­
kar sk iego  od godziny 8 do 10. U dz iekana  wydzia łu  fi lo­
zoficznego od godziny 3 do 4 po po łud n i u  U dzi ekana  
wydzia łu  nauk i sz tuk  p i ę k n y c h ,  od godziny 8 do 10. 
U rek tor a  un iwe r sy t e tu  od godziny 9 zrana do 3 pop o ­
łu dn iu .  U inspek to ra  j ener alnego  od 9 do 12. —  W a r ­
szawa d. 27 s i erpnia  IS30  r .  —  Za rektor a  p r z y d a j ą c e g o ,

dzi ekan  wydziału prawa i 
B r o d z i ń s k i , S .  U.

adminis t rac j i  , B a r id tk ie .

Wiadomości W arszawskie.
—  Xiadz kanonik  Ci.ampi będąc  w Puławach w dniu imie­
nin xiąźny Wi r te inbe rsk i e j ,  dnia 15 b. in.,  wydał  na wią- 
zanie w tamtejszej  d ru ka rn i  dz i e łko  p.  t. B lo sc u li h is to - 
r ia e  Polonae. s p a r s i  P u lczv iis  in te r  co n ce leb ra n te s  e tc . 
p rzep is ane Elżbiecie  xiężnic* Czar toryskie j  , tv k tó r em u> 
rnieśeił  w j ęzyku Włosk im  relację posła Wenecki ego o 
Zygmunci e  Auguście ; a w j ęzyku Łac iń sk im  opis powro­
tu Mazymil j i na  arcyxieeia A ustr  jackiego zn i ewol i  Polskiej ;  
2 listy Jana  Zamojski ego ;  list Urbana VIII do Wł ad y s ł a ­
wa z powodu wstąpienia Jana Kazimierza do Zakonu J e z u ­
itów i odpis Władysł awa W  tyin samym przed irpocic. W 
relacji posła Wenecki ego Znajdują się bardzo ciekawe szcze­
góły o dworze Zygmun ta  Augusta.  Król  ten mia ł  2000 
koni  i 20 kosztownych ubiorów ryce rsk i ch .  Legat  W e n e ­
cki widział  u Zygmunta  wicie kosztownych rzeczy,  a m ię ­
dzy inne ni i s zp inkę  p r zys ł aną  od Karola V i med.*I , na 
k tó rym b y ł  d j imen lowy  ba ranek  boży.  Klejnoty które  
wid«i;.ł nie ini >ły nic podobnego ani w Wenec j i ,  ani nr 
Rzymie .  Trzydzi eśc i  s i odeł  i rzędów na konie  Zygmun ta  
Augusta ze złota i srebra, ,  nie miały  pod ług  legata nic w 
święcie równego.  »Kto ich nie widział ,  (s^ j ego s łowa) nie 
uwier zy łby  ich opisowi .«



( 2 )

—  W  m ie ś c i e  R a d o m i u  ż y j e  d o t ą d  sz lac hc i c  p o d l a s k i  A n ­
ton i  K r a s u s k i ,  wsi  K r a s n a ,  m a j ą c y  p r z e s z ł o  l at  110.  C i ą ­
g l e  z os t  je p r z y  c z e r s l w e i n  i d o b r e m  z d r o w i u ,  j ad a  dosyć  
w i e l e ,  ale sauie  m l e k o  i j a r z y n y ,  m i ę s n y c h  zaś po t raw od 
da wDe go czasu  z a p r z e s t a ł  u ż yw ać .  Usta w ic/.n ie j e s t  czy n - 
n y  i z a t r u d n i o n y ,  c a ł y  zaś wi ek  swój ,  s t r a w i ł  "  myś l is twie ,  
b ę d ą c  s t r z e l c e m  n a d w o r n y m  w z n a k o m i t y c h  d o m a c h .
—  K o n s t a n t y  K o c h a n o w s k i ,  d y r e k t o r  j er rc ra l ny  lote r j i  k r ó ­
l e s tw a  P o l s k i e g o ,  w r ó c i ws z y  z z a g r a n i c y ,  u m a r ł  p oz a wc z o -  
r a j  o g o d z i n i e  4lej  z r a n a .

' —  W j e d n e j  wsi o k i l k a  m i l  o d l e g ł e j  od W a r s z a w y  ( p o ­
d o b n o  w G os ła w i c a c h )  n i e d a w n o  u m a r ł  w i e ś n i a k ,  c z e k a n o  
z  p o c h o w a n i e m  z w ł o k  p r z e z  d n i  4 .  g d y ż  p l e b a n  o dda l i ł  się 
7 ,a i n t e r e s e m ,  a b e z  n i eg o  n i e  c h c i an o  odby ć o b r z ę d u .  R a ­
no 4  dn i a  n i e b o s z c z y k  p ow s t a ł .  B y ł  p r z e t o  u ś p i o n y  l e t a r ­
g i e m.
—  W  c z t e r d z i e s t y m  c z w a r t y m  r o k u  życ i a  , z e s z ł a  z togo 
ś w i a t a ,  T e r e s a  z K r a j e w s k i c h  b a r o n o w a  R a s t n w i e c k a .  P r z e z  
s z c z e g ó l n i e j s z ą  ł a g o d n o ś ć  c h a r a k t e r u ,  u p r z e j m o ś ć  i r z e t e l ­
n a  g o ś c i n n o ś ć ,  u m i a ł a  z y s k i w a ć  s e r c a  w s z y s t k i c h  o s ó b ,  
k t ó r e  j ą  z n a ł y .  D o b r o c z y n n a  bez  p r ó ż n o ś c i ,  c h ę t n i e  n i e ­
z ł a  p o m o c  i r a d ę  k a ż d e m u  n i e s z c z ę ś l i w e m u .  P r z y k ł a d n a  
ż o n a ,  n i e p o r ó w n a n a  m a t k a ,  n a j l e p s z a  s i o s t r a ,  z os t awi ł a  
w  ż al u  p o g r ą ż o n y c h  m ę ż a ,  s y n a  i s i o s t r ę ,  k t ó r z y  j ą  u b ó ­
s t wi a l i .  D l a  p r z y j a ź n i  go t owa  s ię  b y ł a  zaws ze  po św ię c ić .  
•Łzy j ej  d o m o w n i k ó w  ś wi adc zą  , ż e  w niej  s t raci l i  m a t k ę .  
W s z y s c y  jej  z n a j o m i  b y l i  j ej  p r z y j a c i ó ł m i ,  d l a t e g o  w s z y ­
s c y  t ak  c i ę ż k o  z g o n  j ej  u c z u l i .  3 . M .
—  O d  d n i a  20  do 3 0  b. m .  choc i aż  częs to  d e s z c z  r o s i ł ,  za- 
l e d w o  j e d n a k  d n i a  j e d n e g o  b y ł  b a r d z o  o bf i tym .  P o d ł u g  
t w i e r d z e n i a  M e t e o r o l o g a  w i e j s k i e g o ,  z n a c z n e  i c i ą g ł e  c i e ­
p ł o  s k ą p oś c i  d e s z c z u  b y ł o  p r z y c z y n ą .  T a k i e ż  c i e p ł o , . t rw a ć  
j e s z c z e  b ę d z i e  aż do d.  5 w r ż e ś n i a .  O d  d.  do 15 w r z e ­
śn i a  ż a d n y c h  b a r d z o  z n a c z n y c h  o d m i a n  n i e  s p o d z i e w a ć  się;  
od  d.  15 w i a t r y  b ę d ą  c ze s t e m i .

l l O S S J A .  —  U k a z e m  z d.  3 0  l ipca  v.  s. n a k a z a n y  p o b ó r  
r e k r u t ó w  w c a ł e m  p a ń s t w i e  oprócz,  G r u z j i  i B e s s a r a b j i  po 
d w ó c h  z 500 d u s z .  N i e d o b ó r  po ł o wy  n a b o r u  z gub er ny i  
C h e r s o ń s k i e j ,  E k n t e r y n o s ł a w s k i e j ,  Po ł t . i ws k i e j  S ł o b o d z k o -  
u k r a i ś ń k i e j ,  K i j o w s k i e j  i P o d o l s k i e j  o d ł o ż o n y  do nas t ępne  ­
go p o b o r u .  N a b ó r  r o z p o c z n i e  się oćl 1 l i s topa da  i u k o ń ­
c zo n y  b ę d z i e  w d wóch  mies i ącach.  —  W  O d e s s i e  z a ł o ż o n o  
2  s t ow a r z y s z e n i a ,  z a b e z p i e c z a j ą c e  o k r ę t y  i t o w a r y . — W p o ­
ł u d n i o w e j  Ross j i  za s t a r a n i e m  g u b e r n a t o r a  j e n e r u l n r g o ,  z a ­
k ł a d a n e  są p u b l i c z n e  c z y t e l n i e ,

F R A N C J A .  —-  Z  P a r y ż a  d n i a ł a  s i e rp n ia -  —  S z c z ę ś l i ­
w y m  t r a f e m  o d k r y t o  w A n g e r s  2 0  od r a z u  p o d p a l . c z ó w .  
P e w i e n  o b yw a t e l  wr aca jąc  z p o l o w a n i a  d o s t r z e g ł  m ł o d e g o  
c z ł o w i e k a  k ł a d ą c e g o  m a t e r j a ł y  p a l n e  w s t r z e c h ę  s ł o m i a n ą ,  
i u c h w y c i ł  go.  Wi nowaj ca  p r z e s t r a s z o n y  g r o ź b a m i  o b y w a ­
t e l a ,  w y d a ł  w s p ó l n i kó w,  k t ó r y c h  na ty c hm ia s t  a r e s z t e w a n o ,  
S p o d z i e w a j ą  s i ę ,  żc  to . o d k r y c i e  d o pr o wa d z i  do  w at ka  t a­
j e m n i c z o  e g o ,  z k ą d  ta o k r o p n a  z b r o d n i a  w yc h od z i .  —  Na 
m i e j sc e  pa na  T a m i s i e r i  L ay a l e l t e ,  k t ó r z y  na le że l i  do p r z y ­
b o c z n e g o  g a b in e t u  xięc ia  P o l i g o a c ,  w e zw ał  m i n i s t e r  Mole  
p a n ó w  B r e s s o n ,  G r o u c h y  i B e n z a n c o u r t .  P i e r w s z y  o d d z i a ł  
'Tydzi ał u s p r a w z a g r a n i c z n y c h  , z a ł a t wi a ją cy  n a jw a żn i f  j sze  
s p r a w y  d y p l o m a t y c z n e  z m o c a r s t w a m i  E u r o p e j s k i e m i  , a

m i a n o w i c i e  z RoSś ją  , A u s t r j ą ,  A n g l j ą  i P r u s a m i ,  został 
n o w o  u r z ą d z o n y .  D y r e k t o r a  t eg o o d d z i a ł u ,  p a n a  Boij. 
l e - C o m t e ,  z a s t ę p u j e  t e r a z  pa n  S e r r u r i e r  , k t ó ry  w roku 
1815 z o s t a ł  u s u n i ę t y  ze  s ł u ż b y  za p r z e j ś c i e  na st ronę H,. 
pole.<>nn po j e g o  p o w r o c i e  z w y s p y  E l b y .  —  Kapitanowie 
N e o l i l  i Mi c he le t ,  k t ó r z y  z p o w o d u  w y p a d k ó w  z d.  19sier. 
p n i a  1-820 r o k u  , na  ś m i e r ć  s k a z a n i  zos ta l i ,  lecz ratowali
s ię  u c i e c z k ą  do A ng l j i ,  p o w r ó c i l i  t e r a z  do F r a n c j i .  y .
k o n a s t u  H i s z p a n ó w ,  k t ó r z y  od c za su  uwi ęz i en ia  jenerała 
Mi l an s ,  byl i  z a t r z y m a n i  w P e r p i g n a n ,  zostal i  t er az  na wek 
ność  w y p u s z c z e n i . —^ C z ł o n k o w i e  d a w n y c h  ker tezów Ilisj. 
p a ń s k i c h  G a l i a n o  i Vadi l lo ,  p r z y b y l i  do P a r y ż a .

O b r a d y  I z b .

I z b a  d e p u to w a n y c h .  D n i a  17 b.  m .  vice-piezcs o, 
d z i e l i ł  z n o w u  z g r o m a d z e n i u  s w e m u  7 p i s m ,  to jest: vice-b. 
C u r z a y ,  d e p u t o w a n e g o  z d e p a r t a m e n t u  V i e n n e ,  margrabie­
go B e a u s s e t ,  d e p u t o w a n e g o  z d e p .  Ujśc ia  R od an u,  P. ft. 
q u e r a y ,  d e p u t o w a n e g o  z d e p .  M a i n e  e t  L o i r e ,  hr .  Clioiseil 
d ’ A i l U c o u r t ,  d e p u t o w a n e g o  z d e p .  O m e s ,  v i će -h r .  Lapey. 
r a d e ,  d e p u t o w a n e g o  z d e p .  I l e r a u l t ,  j e n e r a ł a  porucznika 
l i r .  C o u t a r d ,  d e p u t o w a n e g o  z d e p .  S ao n e  e t  Loire,  którzy 
o ś w i a d c z a j ą ,  iż się oddala ją .  W s z y s cy  p r a w i e  przyłącze 
j ą  za p o wó d  wyjśc ia  z i z b y ,  iż po o s t a tn i ch  zmianjci po­
l i t yc znyc h  p r z e z  n i ą  p r z e d s i ę w z i ę t y c h ,  u wa ż a j ą  swój man­
dat  za n i cma ją cy  z n ac z e n i a .  P a n  L n . eth  uczyni ł  uwagę, 
iż s z a n u j e  w p r a w d z i e  osob i s t y  s p o s ó b  m y ś l e n i a ,  który kil- 
k u  ko l le gó w j e g o » s k ł o n i ł  do o d d a l e n i a  s i ę ;  lecz nie u\o- 
że  chwal ić  l eor j i  , na k t ó r e j  s i ę  po częśc i  gruntowali,In 
la z da j e  m u  się  p r z e c iw n a  z as a d o m  r z ą d u  reprezentacyjni'  
go; ż ą d a ł  wi ęc ,  aby w p r o t o k ó l e  w y r a ź n i e  namieniono, il 
t ak i e  od w fały wan ie się  do  m a n d a t u  n i e  jes t  dopuszczalnem 
Z g r o m a d z e n i e  j e d n a k  p r z y s t ą p i ł o  do d z i e n n e g o  porządki 
Pa n  K a n i  D u p i n  d o n i ó s ł  p o t ć m  o u c hyb ie n i ac h  w.wjłe 
r / e  p anó w D u p l e s s i s  de  G r e n e d o n ,  T r c g o m s i n  i Montboa- 
c h t r  w d e p a r t a m e n t a c h  l i t e  i V i l a i n e ,  a izba jednomyślni! 
u z n a ł a  wy b ó r  w y m i e n i o n y c h  d e p u t o w a n y c h  za nieważny. 
P o d o b n i e ż  n as t ą p i ł o  z w y b o r e m  p a n ó w  V c r d i l h o n ,  Raus, 
i 1 ' a r d e s s u s .  P a n  M a r c h a l  z d a ł  p o t e m  i mi e n i e m  koninie 
sji s p r a w ę  o p r o j e k c i e  do p r a w a  , p o d a n y m  d.  i l  b. ffl'i 
p r z e z  pa na  M e r c i e r  w z g l ę d e m  p r z e p i s a n i a  nowej rot) 
p r z y s i ę g i ,  i r a d z i ł  p r z y j ą ć  go z m a ł e m i  odmianami.  il,;' 
S t a n o w i ł a  izba z ' j ą ć  s i ę  t y m  p r o j e k t e m  na  następnej  «•' 
sji .  Z . b r a ł  g ł o s  m i n i s t e r  w o j ny ,  c e l e m  p o da n ia  r.owegoprO' 
j e k l t i  do p ra wa  dla z a p e w n i e n i a  w t r w a ł y m  sposobie los1 
of f i ccrów potęgi  l ąd ow ej  i m o r s k i e j .  W e d ł u g  niego,król, 
j a k o  n a j w yż sz y  n a c z e l n i k ,  wo j sk a ,  ma  oz n ac z a ć  peusj*-" 
P r z e n i e s i e n i e  pe ns j i  w s z y s t k i c h  w oj s k o w y c h  na ich wdoTJ 
i s i e r o t y ,  n a s t ęp o w a ć  b ę d z i e  s to s o w n i e  do pr awa .  Dotjd’ 
c zasowy fundusz,  p e n s i j  w o j s k o w y c h  ma być z 700,000^' 
p owi ę k s z o n y  do m i l j on a .  P o t r ą c a n i e  pe ns j i  t ak  wojskowy1̂ 
j a k  c y w i l n y c h ,  na r z e c z  do i ou  i n w a l i d ó w , us tanie .  Pol*V 
c en i e  to w os ta tn i ch  latach w y n o s i ł o :  od pensj i  wójskos)1 
9 0 0  fr. i więcej  po 5 od S t a ,  1 , 0 0 0 , 0 0 0  f r .  od pensij 
sk owy ch  ni e  w y n o s z ą c y c h  9 0 0  f r . ;  po  2  od sta , 5 0 0 ,0 0  
I r . ;  od pens i j  w o j sk o wy ch  wdów i s i e r o t ,  przewyźszając)c
5 0 0  f r a n k ó w ,  po 2  od s t a ,  1 5 , 0 0 0  f r . ;  od pensj i  cywil®)'® 
p r z e w y ż s z a j ą c y c h  5 0 0  f r .  p o  2  od s t a ,  2 5 , 0 0 0  fr . :  ogół®01 
1 , 5 4 0 , 0 0 0  fr.  W mi e j sc e  tego u b y t k u  d o i h o d ó w  doffl0 ,0' 
w a l i d ó w ,  ma  być  od  I  s t y cz n i a  r o k u  p r zy sz ł eg o wyzD1 
czona  s u m m a  p ó ł t o r a  m i l j o n a  f r a n k ó w  na  u p o s a ż e n i ®  ‘ze‘
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c zono go  d o m u  w b u d ż e c i e  m i n i s t e r s t w a  w o jn y .  N a s t ę p n i e  
m i n i s t e r  spr aw w e w n ę t r z n y c h  p o d a ł  p r o j e k t  do p r a w a  
w z g l ę d e m  pow ( o r n e g o  w y b o r u  d e p u t o w a n y c h ,  k t ó r z y  u r z ą d  
p u b l i c z n y  o t r zymal i .  P o d a ł  or az  d r u g i  p r o j e k t ,  a by  dla 
min i s t er s t wa  uchwalono na  b u d ż e t  r o k u  1830 n a d z wy c za j ny  
doda te k  5 mi l jonów na o p ę d z e n i e  na j g w a ł t o w ni e j s z y c h  w y ­
datków.  P r z e ł o ż y ł  z g r o m a d z e n i u ,  i'?, s k u t k i e m  os ta tn ich  
wypa dkó w. ,  w i e l e  pu b l i c z ny ch  budowl i  p r z e r w a n o ,  wie le  
war sz ta t ów z a m k n i ę t o ,  a t ym s po s o b e m  wielu r o b o t n i k ó w  
na  chwi lę  p o z b a w i o n o  chicha .  T y m  j ce lem w n i ó s ł  m i n i ­
s t e r ,  aby p o ż y c z on o  mias tu Pa ryżowi  2  m i l j o ny ,  na n a p r a ­
wę  r o z ma i t y ch  w d n i ac h  od 27 do 29  l ipca u s z k o d z o n y c h  
g m a c h ó w ,  i r o z p r z e s t r z e n i e n i e  k i lk u  ulic.  O g ó ł e m  żąda ł  
( j a k  wyżćj  n a m i c n i o n o )  5 m i l j o n ó w ,  czyl i  właściwie  ty lko 
3 mi l jo ny ,  g dyż  m ia s t o - Pa r y ż  ma  w 4  l atach zw rócić p o ż y ­
c z k ę .  P a n  J a r s  z d a ł  i m i e n i e m  kommi ss j i  s p r a w ę  o w n i o ­
s k u  p a na  D c l e s s e r t ,  wz g l ę d e m  pens i j  i i nnych  n a gr ód  dla 
r a n n y c h  w d ni ac h  od 20  do 2 9  Lipca,  o ra z  wdów i siei ot 
p o  p o l e g ł y c h .  R a d z i ł  p r z y j ę c i e  tego w n i o sk u  z m a ł e m i  
o d m i a n a m i .  Izba  p o s t a n o w i ł a  zająć się t y m  p r z e d m i o t e m  
p o  r o z s t r z y g n i e n i u  p r op oz y c j i  puna  M c r c i e r .  P a n  T r ą c y  
r o z w i j a ł  p o t em  p r o p o z y c j ę ,  aby p rawo z n i o s ł o  k a r ę  ś m i e r ­
ci we  F r a n c j i .  Pan M o u t i g n y ,  m ó w i ł  p rz ec iw t e m u  w n i o ­
sk owi ,  i ż ą d a ł  p r z y n a j m n i e j  o d ł o ż e n i a  j e g o ,  gdy bez w ą t ­
p i e n i a  m a ł o  c z ł o n k ó w  izby b y ł o  dosyć  przy s pos obiony  cli 
do  n a r a d  nad lak w a ż n y m  p r z e d m i o t e m .  J e n e r a ł  L a ­
f aye t te  o św ia dc zy ł  p r z e c i w n e  z d a n i e ,  i izba * pos t ano  w i- 
ł a  wziąć  tę p r o p o z y c j ę  pod r oz wa gę .  P a n  la P in s o n -  
n i e r e  p r o p o n o w a ł  n a s t ę p u j ą c y  p r o j e k t  do p r a w a :  —
» VVszyscy d e p u t o w a n i ,  k t ór zy  w 14 dniach po o g ł o s z e n i u  
n i n ie j s z e g o  p r a w a  ni e  w y k o n a l i  p r z y s i ę g i ,  lub się oddal i l i ,  
b ę d ą  uwa ża ni  j a k o  w yc ho dzą cy  z i zby ,  wyj ąwszy p r z y p a d k i ,  
k i e d y  p r a w n a  p r z e s z k o d a  m o że  być  na le ży ci e  u d o w o d n i o ­
ną .  « —  Pa n M a r t i gn a c  nie  u z n a w a ł  p o t r z e b y  przy  s t ę p o w a ­
nia do tej  o s t a t ecz nośc i .  W m owi e  swojej  o ś w i a d c z y ł : —  

•» Ż y c z y l i b y ś m y ,  a by  b y ł o  r z e c zą  p o d o b n ą  t r z y m a ć  się z a ­
sa dy  p r awośc i ,  tej zachowawcze j  z asady ,  k t ó r ą  n ieda wno  j e ­
szcze  sama  izba u wa ż a ł a  za z b a w ie n n i e j sz ą  dla ludów niż 

k ró l ów.  Inacze j  się s t a ło .  Moc  w y pa d kó w,  i w p ł y w  oko- 
l iczności  tego nie  do zwo l i ły .  Z a g r o ż e n i  wsze l kieu i i  k l ę s k a ­
m i  a n ar c h j i ,  u s t ę p u j ą c  p r a w u  p o t r z e b y ,  ogłos i l i śc ie  W P a ­
nowi e  t r o n  Fr a n c j i  za w a k u j ą c y ,  z mi en i l i śc i e  k o ns t y t u c j ę ,  
un i eważni l i śc ie  m i a n o w a n i a  p a r ó w ,  u ł oż y l i śc ie  oświa dc ze nie  
p r aw k r a jo w yc h ,  i ogł os i l i śc i e  k r ó l a  i d y n a s l j ę .  Ja i p r z y ­
jaciele  moi ,  nic  n a l e że l i ś my  do tych  c z y nn o śc i ,  i d o p i e r o  
p o  s k o n c z o n e m  dzie le  p r z y b y l i ś m y .  W tern p o ł o ż e n i u  za­
chod zi ło '  wa żne  p y t an i e :  czyl i  w y p a d a ł o  n a m  ojaUŚcić nasze 
m i e j s c e ,  l u b  w y k o n a ć  ż ą d a n ą  pYzysięgę.  D o t ą d  p a n o w a ł a  
z god no ść  m i ę d z y  n a m i ;  l ecz  p r z y  o dp owi edz i  na to p y t a ­
nie  r o z ł ą c z y ł y  się  zdania  nasze .  Ja sam w y z n a j ę ,  pt iwnj-  
p i e w n l e m ,  widząc  zac neg o m eg o  p r zy j ac i e l a  pa na  H y d e  de 
Ne uv i l l o  p r z y j m u j ą c e g o  zdani e,  p r z e c i w n e  m o j e m u .  Ćo do 
i n n ie ,  Mości  panow-ie,  nie  zachodzi  j u ż  ż a dn a  wą tp l i woś ć;  
p owi n no ść  o ka z u j e  się tu j asna ,  j a k  s ło ńc e .  J e s t e ś m y  w 
cli wili w z b u r z e n i a  i p r z e s ą d u .  I le m ożn oś ci  p o w s ta w ać  
b ę d ę  p r zec iw n i e b e z p i e c z n e j  skwapl iwoso i  ; żądać  b ę dę  cza­
su i r oz wa gi .  J eś l iby  w i mi e n i u  wolnośc i  p o d n o s z o n o  g ł os ,  
k t ó r y  to d o b r z e  r o r u m i e m ,  ja  w i mi en i u  p o r z ą d k u  mówić  
b ę d ę ,  i k a ż d y  m n i e  z r o zu m i .  Stawię '  d oś w ia dc ze ni e  na­
p r z e c i w  l eo r j o m ,  i n t e r es  k r a j u  na pr ze ci w i n l e r e s s o u i  s t r o n ­
n i c tw .  D o m a g a ć  się b ę d ę  w y p e ł n i e n i a  p r a w ,  k i e d y  j e  p o ­

s t r z e g ę  n a d w e r ę ż o n e .  N i e  m o g ę  m n i e m a ć ,  a b y  k o l l e d z y  
nas i ,  k t ó r z y  się  j es zc ze  oc iągal i ,  n ie  mie l i  t e r a z  u c zu ć  p o ­
t r z e b y  w r ó c en i a  na s woje  m i e j s c a ,  i oka za ć  s i ę  d o b r y m i  
o bywa te l ami ,  gdy byl i  w i e r n y m i  p o d d a n y m i .  N : e  p r z c c i -  
wi. im się  wz ięc iu  p o d a n e j  p r o p o z y c j i  pod r o z w a g ę ,  l ecz  
s po d z i ew a m s i ę ,  iż nim to p r aw o  m o c  s woję  w e ź m i e ,  sta* 
n i e s i ę  n i eu ż y t ec / . n ć i n .«  —  ( l i y  p.  Ma r t ign ac  w r ó c i ł  na s wo ­
je m ie j s c e ,  pan D r l a l o t  i i nn i  p r z y j a c i e l e  ściskal i  go za r ę ­
k ę .  I z b a  p o s t a n o w i ł a  j e d n o m y ś l n i e  n a r a d z a ć  s ię  o p r o p o ­
zycji  p.  la P i n s o n n i e r e ,  i p r e z e s  o d ł oż y  ł  s es s j ę  na  d z i c u  
n a s t ę p u j ą c y .

W i a d o m o ś c i  z  A l g i e r u .
—  D o n o s z ą  z A l g i e r u  pod d.  31 l ipca.  » P r z y c h y l a j ą c  s i ę  
do przedłożenia  t u t e j sz y ch  I z r ae l i t ów,  l ir .  B o u r m o n t  p o s t a ­
n o w i ł  co n a s t ęp u j e :  u D n i a  18 lijica z b i e r z e  się s t a r s z y z n a  
I z ra e l i t ów t u te j s z y c h  u n a j s t a r s z e g o  z g r o n a  swo je go ,  i w y ­
b i e r z e  wi ę k s z o ś c i ą  k r e s e k  d e p u l a c j ę  z 2 0  c z ł o n k ó w  z ł o ż o ­
ną.  Ci  w y b i o r ą  z n ow u z pośrćjd s i eb ie ,  t a k ż e  p r z e z  g ł o ­
s owan i e ,  dz ie s i ęc iu ,  z k t ó r y c h  wódz  n ac ze lny  m i a n o w a ć  b ę ­
dzie  pięciu do k o m i t e t u  m a j ą ce g o  k i e r o w a ć  s p r a w a m i  g m i n y  
ż y d ow s ki e j .  K o m m i s s a r z  F r a n c u z k i  bę dz ie  zawsze  o b e c n y  
na p o s i e dz en ia c h  tego k o m i t e t u .  « G d y  t a k i e m u  p o l e c e n i u  
m a r s z a ł k a  s t a ło  s ię  z.ndosyć,  w y d a n e  z o s t a ł o  d r u g i e  p o s t a ­
n o w i e n i e ,  m o c ą  k t ó r e g o - m i a n o w a n i  zostal i :  J u d a  A m a r ,  J ó -  
zef  A b e l s / e r  i Sau l  Miuat i  , s ędz iami :  a J ó z e f  Abelsche. tr  
p i e r w s z y m  s ę d z i ą  g m i n y  ż yd ows k i e j ;  do a d m i n i s t r a c j i  p r z y ­
dano im Chinina D u r a n  (*)  i S a l m o o c .  S ę d z i o w i e  m a j ą  tę 
sarnę w ł a d z ę  j aka im s ł u ż y ł a  p o d  r z ą d e m  de ja .  P o d  w z g l ę ­
d e m  u t r z y m a n i a  s j i bko jnośe i  i p o r z ą d k u ,  są ż y d z i  t u te j s i  
w ie lk ą  p o m o c ą  F r a n c u z o m .  <c

H I S Z P A N J A .  —  Z  M a d ry tu  d . 9 sierp n ia . —  W y d a n o  
r o z k a z  do t ak  Zwa n yc h  G u n r d a - C o s t c s  ( s t r z e g ą c y c h  b r z e ­
gów n a d m o r s k i c h ) ,  a że by  mie l i  p o d w o j o n ą  baczność .  —- 
Z . g r a n i c z n i  p os ł o w i e  p r z y  d w o r z e  t u t e j s z y m  z b i e r a j ą  się  
c o d z i e n n i e  na  k o n f e r e n c j e .  —  Z H a w a n n y  o d e b r a ł  r z ą d  
b a r d z o  n i e p o m y ś l n e  wi adomoś ci ,  k tó r yc h  nie o g ł o s z o n o  p u ­
b l i c z n i e . —  J e n e r a l n y  k o n s u l  F r a n c u z k i  w K a d y x i e  z a w i e s i ł  
u r z ę d o w a n i e  s woje  i uda je  się do Fr a nc j i .  —  Dni a  (i b.  m .  
w y s z e d ł  z t u t e j sz e j  s tol icy udając  się do d o m ó w  s wo ic h ,  ba -  
tal jon s t r ze l có w p r o w i n c j o n a l n y c h  gw'ardj i  k r ó l e w s k i e j ,  k t ó ­
r e m u  już się s k o ń c z y ł  czas  s ł u ż b y .  VV dwie god zi ny  po -  s 
tern w y s ł a n o  za n i m  sz tafe tę  z r o z k a z e m ,  a że by  u d a ł  s i ę  
d r o g ą  do B u r g a s ;  p o s ł a n o  t a k ż e  r o z k a z y  do w s z y s t k i c h  
w i el  k o rz ą  d z c ó w w k r a j u  i do d owódzców woj skowych .  C a ł e  
wojsko j es t  w p o r u s z g n i u .  N a z a j u t r z  wyszl i  zląd k a r a b i -  
n j e r o w i e  g wa rd i i  do P y r e n e ó w ,  Pol icja  j e s t  n a d z w y c z a j ­
nie czu jna  i na ws zy s t k i ch  ma b - c zn e  oko .  O g ł o s z o n o  r o z -  ■ 
kaz do kotM*eg?doróvv, aby dawal i  śc i s ł ą  uwag£ n a  r o z m o ­
wy a u e s ^ k a n c o w  o w y p a d k a c h  F r * n c u z k i c h ,  i w s k u t k u  t e ­
go ju/i k i lk  h o só b a rosz l oi vano .  Mi n i s t r o wi e  u<Jali się  w czo ­
raj do k r ó l a  w Sł .  I l e l wf o ns o , dla z n a j do wa n ia  się  na  r a ­
dzie l ec zą ce j  w y p a d k ó w  Par y/ ,k ich .  Z g o d z o n o  s ię  j e d n o ­
m y ś l n i e £ e  t r z e b a  p o s ł a ć  woj sko  do P j - r e n e ó w .  —  D ni a  2  
s i e r p n i a  o g odz in ie  10 r a no ,  d a ł y  się u c z uć  w M u r c j i  t r z y  
wsti  z l śn ienia  z iemi .  N i e b o  b y ł o  c z y s t e ,  a tei  m o i i i e l r  p o ­
k a z y w a ł  2 9 °  w c i en iu .  T o ż  samo ws l r z ąś n ie n i e  z iemi  b y ł o

C*') Amar i Duran, należą do najdawniejszych rodzin; ich przod­
kowie unikając prześladowania wy wędrowali  a  Katalonii  przy koń­
cu 11 wieku; przez Mallorke do Algieru.
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j i a J  b r z e g i e m  m o r s k i m  p r z y  T o w i e j ą  i w  Gi rarda  m a r .  —  
JY A r a g o n  i w k r ó l e s t w i e  Wa le nc j i  s t r a sz l i wy  o r k a n  z r z ą ­
dził '  wi e lk i e  s z k o d y  w d.  3 ,  4  i 5 b . m .  Z b i o r y  t e g o r o c z n e  
z o s t a ł y  z n i sz cz one  do s z c zę t u ,  p r z c z c o  b i e d n i  m i e s z k a ń c y  
w n a j w i ę k s z e j  z n a j d u j ą  się b i ed z ie .

W UDOM o s  c  F n a Uk  o w"e!
—  Cerarcl.  —  M a r s z a ł e k  h r ab ia  G e r a r d ,  t e r a ź n i e j s z y  m i ­
n i s t e r  w o j ny .  P i e r w s z y  raz  p o z n a n o  j e g o  n a z w i s k o ,  gdy 
j a k o  a d j u t a n t  m a r s z a ł k a  Be rn ad . o t t e  { t e r a ź n i e j s z e g o  k r ól a  
S z w e d z k i e g o ) , p e ł n i ł  obowi ązki ł sze fa  sz tabu  j c n e r a l n e g o  przy  
w o j s k u  F r a n c n z k i e m  w p ó ł n o c n y c h  N i e m c z e c h ,  k t ó r e g o  
głów na k w a t e r a  b y ł a  w H a m b u r g u .  Z n a k o m i t s z e  e p o k i  j e ­
go życia p u b l i c z n e g o ,  s ą n a s t ę p u j ą c e :  W  r o k u  18 1 2  bi twa 
p o d  W o l e n t i n ą ;  w r .  1 813  k a m p a n j a  w S a x o n j i ,  gd z i e  sie 
sz cze gó ln ie j  o d z n a c z y ł  w b i twach  pod G r o s s b e e r e n ,  D e n e -  
wi tz  i L i l bn i t z  ( i na cz e j  po d H a g e l s b e r g  z w a ne j ) ,  c h o c i a ż w i e j  
os l a tp i e j  i k r w a w e j  b i twie  n i e  o d n i ó s ł  z wy c i ę / . t w a;  r .  1811 ,  
o d z n a c z y ł  się o b r o n ą  wioski  D i e n v i l l e ,  w bi twie  pod B r i e n n e i  
p r z y  r oz p oc zę c i u  bi twy p r z y  M o n t e r e a u .  W t y m ż e  r ok  u w y s ł a ­
n y  b y ł  t a k ż e  do H a m b u r g a  p r z e z  k r ó l a  L u d w i k a  X V f t l , '  dla 
o bj ęc i a  po m a r s ż a ł k u  R a v o u s t  dowó d z t wa  nad w o j sk i e m  F r a n -  
c u z k i ć m ,  w t ć m  mie j scu  s t o j ąc em.  R o k u  1815 d o w o d z i ł  pod 
j e n e r a ł e m  G r o u c h y  i n a l e ż a ł  do r z ę d u  tych  j e n e r a ł ó w ,  
k t ó r y m  Na p ol eo n  b u ł a w ę  m a r s z a ł k o w s k ą  p r z e z n a c z a ł .  U- 
r o d z i ł  s i ę  w L ot a r y n g j i  , dn i a  4  k wi e t n i a  1 7 7 3 :  m a  wiec 
1st 57.
—  Lobau.  -—  J e n e r a ł  h r a b i a  L o b a u ,  z n a n y  j e s t  w o s t a ­
tn ich  w y p a d k a c h  z t ego  t y l ko ,  że  j a k o  d e p u t o w a n y  u/de- 

_£ał do g r o n a  6 s ób  , k t ó r e  w czas ie  walki  u d a ł y  się do 
m a r s z a ł k a  M a r u i o n t  z p r o p o z y c j a m i  z d o l n e m !  z a b u r z e n i e  
u s p o k o i ć .  T e r a z  j e s t  c z ł o n k i e m  ko i nmi ss j i  m u n i c y p a l n e j  
P a r y s k i e j ,  ale d owó dz twa  w wo jsk u do t ąd  nie  o t r z y m a ł .  
R o d z i n n e  na zwi s k o  h ra b ie g o  Lo ba u ,  j e s t  M ou t o n .  Już  w r o k u  
1 8 0 4  b y ł  p u ł k o w n i k i e m  t r z e c i e g o  p u ł k u  p i echot y;  w r o k u  
1 8 0 7  z os t ał  c ię żk o  r a n n y  w bi twie  pod  F r i e d l a n d e m .  P o  
b i t wi e  pod A s p e r n  , o t r z y m a ł  t y t u ł  h r a b i e g o  Lob au  od 
w y s p y  t e g o ż  n a z w i s k a  na D u n a j u ,  i od t ąd  n a l e ż a ł  c iągle  
do  o r s z a k u  N a p o l e o n a  , k t ó r e g o  z os t a ł  a J j u U n t e m .  G d y  
p o d  C u l m  J e n e r a ł  V e n d a m m e  d o s t a ł  się do n iewol i ,  L ob au  
o b j ą ł  po n i m  d o wó d z t wo  nad sz czą tk ami  p o z o s t a ł e g o  k o r ­
p u s u  , z k t ó r c m i  p od  n az wi s k ie m Igo k s r p u s u  wielkie j  
e r m j i  , n a l e ż a ł  do załogi  D r e z d n a  i t am d o s t a ł  się do 
n i ewol i  w o j e n n n ć j .
—  Pajol.  —  J e n e r a ł ' Pafol  w y s t ą p i ł  w t e r a ź n i e j s z y c h  o- 
ko l i c zn osc i ach  na cze le  s i ł y  z b r o jn e j  P a r y z k i e j ,  k t ó r a  z a ­
m i e r z a ł a  w y r u s z y ć  p rz ec i  w ko Ra mbo ui l le f .  W d a w n i e j s z y c h  
węrjnach b y ł  on c z y n n y ,  a le  i mi e  j e g o  nie  z w r ac a ł o  s z c z e ­
gó l n i e j sz e j  uwagi .  J e s t  z n a n y  w woj sku  F r a n c n z k i e m  jako 
d o s k o n a ł y  k a wa l e r z y s t a  , i b y ł  w r,  1807 p u ł k o w n i k i e m  
6  p u ł k u  h u z a r ó w .  W r.  1 8 1 2  d o w o d z i ł  l e tcką j az dą ,  a. w 
la tach  1813  i 1 81 4  d o w o d z i ł  j a z d ą  k o r p u s u  xięc ia  T a r e n  
tu  ( m a r s z a ł k a  M a c d o n a l d ) .  O d z n a c z y ł  się  s z cz eg ól n i e j  
w bi twie  pod M o n t r e a l ) ,  walcząc p r z e c i w k o  k o r p u s o w i  k r ó ­
l ewi cza  W i r t e m b e r g s k i e g o -  W czosie  z a b u r z e ń  dni a  3go 
c z e r w c a  1820 r.  b y ł  w p o d e j r z e n i u  o n a le ż e n i e  do s p i s k u .  
J e s t  on  z ięc i em x i ęc i a  Elegio,  ( m a r s z a ł k a  O u d i n o t ) .
—  Excep tions  b y ł  do r o k u  180 5 a d ju t a n t e m  i m a r s z a ł ­
k i e m  d w o r u  k r ó l a  Mura ta .  P o s t a n o w i e n i e m  z d.  2 4  l ipca

b y ł  s k a z a n y  na  w y g n a n i e  z k r a j u ,  a le  w r .  1819 uzyskał
amn.es t ję  i p o w r ó c i ł  do F r a n c j i .
—  R oguet.  —  J e n e r a ł  R o g u e t  b y ł  j e n e r a ł e m  brygady « 
w oj n i e  Hi s  z p a ńs k i e j  i R o s s y j s k i e j ,  n a l e żą c  do l iczby słj. 
m n i e j s z y c h  j e n e r a ł ó w  d a w n e g o  w oj s ka .  T e r a z  mianowany 
z o s t a ł  d o w ó d c ą  o bo z u  p o d  S>. O m c r .  O d z n a c z y ł  się ki|. 
k» k r o t n i e  d o w o d z ą c  Starą  g w a r d j ą  N a p o l e o n a ,  w bit wadi 
pod D r e z d n e n i j  L i p s k i e m  i H a n a u .  W  r o k u  1814 dowo­
dz i ł  po d j e n e r a ł e m  Ma iso n,  p r z e c i w k o  k o r p u s o w i  Pruskie- 
go j e n e r a ł a  Bi i low pod D e n n e w i l z ,  z k t ó r y m  dni a  11 sly. 
czn i a  k r w a w ą  s t o c z y ł  wa l kę .  W r o k u  1 8 1 5  b y ł  komen­
d a n t e m  w C a e n  , a w b i tw ie  p o d  W a t e r l o o ,  przywodził 
g wa rd  jo  m N a p ol e o na .
—  l iaz irn ierz  E er ier ,  p r e z e s  t e r a źn i e j sz e j  i zby  deputowa­
n y c h  we  F r a n c j i ,  u r o d z i ł  się  17 7 7  r .  w P a r y ż u .  Był  cią­
gle c z ł o n k i e m  izby d e p u t o w a n y c h  z d e p a r t a m e n t u  Sekwa­
ny i n a l e ż a ł  z a ws z e  d,o s t r o n y  o p po zyo y j ne j .  Ja ko  jeden 
z z n a k o m i t s z y c h  b a n k i e r ó w  P a r y z k i c h ,  w y b i e r a n y  był za­
wsze do koui ir t i ssi j  s e j m o w y c h  w p r z e d m i o t a c h  skarhowycb; 
p i sa ł  t a k ż e  o n i ek  Ior.yeh :p r z e d m i o t a c h  l in a n s o w y c h ,  a szcze­
g ól nie j  w r o k u  1825 p r z e c i w  p r o j e k t o w i  z mn ie j s ze ni a  czyn­
szów , p o d a n e m u  iv o w y m  c zas i e  p r z e z  p a n a  V i l l e l e , pier­
ws z eg o  mi ni s t ra  F r a n c o  zkiego.

IJupont .. Pa n  D u p o n t  u r o d z i ł  się 1 7 6 7  r o k u  wmieście 
N e u b o u r g  w d e p a r t a m e n c i e  d r l 'E u r e .  R.  1797 był człon­
k i e m  r a d y  p i ęc i us e t ,  a od r o k u  1 80d  s ę d z i ą  appellacyjnym. 
O d  18 12  do 1814  r o k u  z a s i a da ł  w c ie l e  prawodswczein;  w 
1 8 1 1  i 1815 r .  b y ł  r e p r e z e n t a n t e m  p o d c za s  stu-dniowego 
p a n o w a n i a ,  a od  r.  1S1(> d o . 1823 d e p u t o w a n y m  należącóo 
l ewej  s t r o n y .  W r o k u  1 8 2 /  b y ł * zn o w u  w y b r a n y m  w miej­
sce j e n e r a ł a  F o y  , a p ó ź n i e j  n a l e ż a ł  do owych 2 2 1 ,  którzy 

| za a d r e s e m  g ł o s o w a l i .  W r o k u  I S l i  s p r a w o w a ł  urzą-lpi'5- 
. zesa  są du  c e s a r s k i e g o ,  a w r o k u  1818 p r e z e s a  sądu króle*

(3 ws k i eg o ,  z k t ó r e g o  o d w o ł a n y  z o s t a ł .
Louis.  • B u  on Lou is ,  t e r a ź n i e j s z y  m i n i s t e r  skarbu,tl- 

r o d z i ł  się 1 7 5 5  r o k u  w T o u l .  P r z e d  r e w o l u c j ą  b y ł  kon* 
s y l i a r z em  (  conseiLler clerc)  p a r l a m e n t u  P a r y  sk ie go  i wyślij- 
p i ł . - J a k o  d ja kon  p i e r w s z e g o  z w i ą z k u  na p la cu  Marsa;  \i 
V. 1 / 9 2  e m i g r o w a ł  z F r a n c j i ,  ale p o w r ó c i ł  z n owu  do kraja 
w r.  1 8 0 0 ;  by ł  w r o k u  18 0 6  na c ze le  a dmi n i s t r ac j i  skar­
b o w e j ;  w r .  1 S 10 p r e z e s e m  ko i nmi ss j i  l i k w i da c y j n e j  w Am- 
sz te r da mi .e ,  a w r o k u  1811 k o m m i s s a r z e m  likwidacyjnym 
w D us s e l d o r f i e .  R z ą d  t ymc z as ow y m i a n o w a ł  go ministrem 
s k a r b u ,  na k t ó r y m  to u r z ę d z i e  p o t w i e r d z i ł  go L u d w i k  XYUI 
p o d  d n i e m  2  kwi e t n i a  1 8 1 4  r o k u ;  z n a j d o w a ł  s i ę  polem » 
G a n d a w i e  i p e ł n i ł  o b o w i ą z k i  m i n i s t r a  s k a r b u ,  a potem 
m i a n o w a n y  z o s t a ł  m i n i s t r e m  s t a n u .  W r o k u  1815  b ył  de- 
p u to w any in a zaś od g r u d n i a  IS 1S do l i s to pa da  1819 zno­
wu m i n i s t r e m  s k a r b u  i n a s t ę p n i e  j e s z c z e  r a z  in i n i strein 
s t anu  i c z ł o n k i e m  i z b y  d e p u t o w a n y c h  , w k t ó re j  nalożałdo 
l e w eg o  c e n t r u m .  O d  r o k u  1821 do 18 24  był' deputowa­
n y m ;  w r o k u  1822 w y m a z a n o  go z l is ty m in i s t r ó w stanu. 0 ‘ 
b r a n y  n a k o n i e c  1 8 2 /  r o k u  na d e p u t o w a n e g o  z Paryża,  
n a le ż a ł  do 221 g ł o s u j ą c y c h  za a d r e s e m .

T E A T R  N A R O D O W Y .  -—- K o i n e d j o  - o p e r a  : S.zhodoi b1'/' 
sow , i ba le t :  Ż n iw iarze .  Ś p i e w a c y  A le p e j s c y  śpiewać bfóą 
p r z y  k o ń c u  ba le tu .

JE D R U K A R N I  G A Ł Ę Z O  W S K I E G O  I  K O M P .  P R Z Y  U L I C Y  Ż A B I E J  N r .  4 7 2 .
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DODATEK do Kra 233 GAZETY POLSKIEJ z 1830 r.
■— D y r e k c ja  szczeg ó łow a  to w a r z y s tw a  k r e d y to w e g o  z i e m ­
skiego w o je w ó d z tw a  K r a k o w s k ie g o .  —  Gdy w ler ininie 
wydzierżawienia dób r  ziemskich Zielonki  w powiecie i ob ­
wodzie Slopnickim w województwie Krakowski em po łożo ­
nych,  nikt się nie zgłos i ł  i obowiązków względem towarzy­
stwa art. 87 prawa sejmowego objgtych nie p r zy j ą ł ,  prze to 
dyrekcja  szczegółowa w dopełni eniu  art .  91 prawa s e jm o­
wego i r e s k ry p tu  dyrekcj i  głównej  z dnia 15 czerwca  r .  
b.  do Nro 4222 podaje do wiadomości,  iż też dobra Zie lon­
ki  j ako nieuiszczające sig w należytościach towarzystwu od 
udzielonej  pożyczki  w summie  z łp .  28 ,500 przypadających,  
sp r zedane  będą przez publ iczną l icytacją k tór a  się odby­
wać będzie w Kielcach w kancel lar j i  z iemiańskiej  wdztwa 
Krakowskiego przy ulicy Konstantego pod Nro 391 ,  p r zed  
W.  Adamem Szczepanowskim r e j en tem tejże kancel lar j i  
W dniu 6 grudni a r .  b.

W a r u n k i  s p r z e d a ż y  s ą  n as tę p u ją ce :
1) Nabywca przyjmie obowiązek zaspokojenia wszelkich 

należności do g run tu  przywiązanych ar t .  41 prawa hypo 
tccznego wyszczególnionych,  o ile te pierwszeństwo przed t o ­
warzystwem k redytowem mają , wy noszących summg złp.  
1431 gr.  G, dziesięciny Żyta korcy 27,  gar.  12, oraz doda­
tki  do podatków gromadzk ich ,  tudzież zapłaci  zł .  3227 gr.  
28 zaległości skarbowych,  l ub  jakie sig w dniu licytacji okażą.

2) Przyfmio obowiązek dalszego regu l arnego  u sku t e ­
cznienia opła t  wskazanych art .  7 . prawa sejmowego o towa­
rzys twie  k redytowem,  iv kwocie z łp .  1767 p rzez  ciąg t rwa- 
ma  towarzystwa.

3)  Zwróci  op łacone j uz  przez  dziedzica procenta na u- 
m o r z e n i e  kapi t a ł u ,  o b r a c h o W 3 n e  s t o s o w n i e  do labelli  do art. 
18 dołączonej ,  w summie zip.  2145 gr .  9.

4)  Obowiązany będzie  złożyć summę  z łp .  50 ,940 jako 
re sz tę  szacunku po potrąceniu pożyczki  z ł p .  28 ,500  po­
d ług  zasady w art.  5 prawa sejmowego o towarzystwie k r e ­
dytowem wskazanej ,  wyrachowanego

5) Wszelkie podatki  zaległe,  oraz należności uprzywi-  
lejowa ne „ icmnie ,  summg złp.  2445 gr .  9 w punkc ie  3im 
wy lacho w aną , JakoleŻ część szacunku z łp .  50 ,940 wyró- 
» ny wającą zaległość,  z procent ami  i kosztami towarzystwu

cznej , muszą hyc w gotowiźnie w monecie grubej  b r z ę ­
czące, w Hassie dyrekcj i  szczegółowej  z ł ożeń ! ,  res l t g  zfś 
cokołu , ękby nabywca nad powyższe zobowiązania postąpi ł  
wnies ionem hyc może w golowiźnie lub w listach zas t a’

” , k " u * * * • * .  * .
<i) Nabywca odbierze dobra  z temi prawami  jaki e „  vie- 

dze hypotecznej  są zapisane,bez żadnej  ewikcji co dog ran i e
/)  Zaraz p o od by l e j  licytacji nie czeka jąc nawet  zatwior.

w a y , 7 CX- -V̂ " lał  należność to!waizyslwa z p occntam, , kosztami Zapłaci ,  innym zaś wa

“  L ” “  ' ki* 
Ti» i  " r r j- * • * -

ł  na

wydzierżawienia dóbr ziemskich z T r ^ .~  ?*/- " . ' ? r,,.,in.ie

wodzie Miechowskim województwie Krakowsk i em po ło ż o ­
nych n ik t  się nie s t awi ł  i obowiązków wzg lędem towarzy ­
stwa art .  87 prawa sejmowego objętych n i e p r z y j ą ł ,  prze to 
dyrekcj a s zczegółowa w do p e ł n i e n i a  art .  91 prawa s e jmo­
wego i r e s k ry p t u  dy rekc j i  g łówne j  z dnia 15 czerwca r .  
b. do Nru  4221 podaje do publ icznej  wiadomości*, iż też 
dobra  Zarogow j a ko  nie uiszczające się w należytościach 
towarzystwu^ przypada jących ,  spr zedane  będą  p r z ez  pub l i ­
czną  l icytację.

Licytacja odbywać się będz ie  w Kielcach w kancel la-  
ij i  z iemiańskie j  województwa Krakowsk iego p r zy  ulicy 
Konstantego pod Nr .  391 przed W .  Wojci echem Mieszko -  
wskiin r e j e n t e m tejże kancel lar j i  w dniu 1 g rudn i a  r .  b.  

W a r u n k i  s p r z e d a ż y  .s ą  n a s tę p u ją c e :
1. Nabywca p r zy jmie  obowiązek zaspokojenia  wszel ­

kich należności  do g run tu  przywiązanych  ar t .  41 p rawa  
hypoleeznego wyszczególnionych,  o ile te pierwszeństwo 
p rzed  towarzystwem mają , wy noszących su m mę  z łp .  1032 
gr .  10,  sk ł a d k ę  do towarzys twa ogniowego , oraz dodatki  do 
podatków gromadzk ich ,  tudzież zapłacić zaległości  sk a r bo ­
we i dziesięciny w summie  zł .  522 gr.  23 lub j ak i e  się okażą.

2.  ł i zajmie oko wiązek dalszego regu la rnego u sku lecz -  
mama  op ł a t  wskazanych ar t .  7 p rawa  sejmowego o towa­
rzystwie k redytowem w summie  z ip .  2232 p r ze z  ciąg t rwa ­
nia towarzystwa-

3. Zwróci" op łacone  już przez  dziedzica procent a  na 
umorzeni e  kapi t ału  obrachowane , stosownie do tabcl ł i  do 
art .  18 doł ączonej ,  w summie  złp.  3088 gr .  24.
on f  Obowi,ł 7' a,ly  będzi e  z ł ożyć  sum mę  z łp .  24,526  gr- 
- 0 ,  jako resztę  szacunku po pot r ącen iu  pożyczki  p od łu g  
zasady w ar t .  5  -prawa sejmowego o towarzystwie k r edy  - 
towern wskazanej ,  wyrachowanego.

5. Wsze lkie  podatki  zaległe oraz należności  up rzyw i ­
lejowane niemnie j  summę  złp.  3088 w punkcie  3 w y ra ­
chowaną,  j ako leż część szacunku z łp .  24 ,526 gr .  20 wy- 
równy wającą zaległości  z p rocent ami  i kosztami  towarzy ­
stwu naleznemi ,  muszą być w gotowiźnie w monecie g r u ­
bej brzęczącej  w kassie dyrekcj i  szczegółowej  z ł ożone  
r esz tę  zaś cokolwickby nabywca nad powyższe zobowiąza­
nia pos t ąp i ł  wniesioneii i  być może w' gotowiźnie lub w* li­
stach zastawnych,  j ak  porządek  wykazu hypoleeznego wska-  
żuje,  do depoz^ lu sadowego.

6. Nabywca odbierze  dobra z i e m i  prawami  jakie tv s i e ­
dzę hypotecznej  są zapisane ,  bez żadnej  ewikcji co do granic.

/. Zaraz po oub j l e j  he^Ui j i  nie czekając nawet  za- 
twierdzenia  spr zedaży pr zez wydział  hypo teczny,należność  
towarzystwa z procent ami  i kosztami zapłaci  , i nnym zaś 
wa runkom sprzedaży najdalej  w dni 20 po licytacji zado- 
syc uczyni ,  a to pod rygo r em ogłoszenia  na koszt  i rfsico 
jego pov.tol-nrj sp r zedaży .

, , 8; P r e t end en t  do ku p na  z łoży p rzed l icytacją w go to­
wizn,e vadium w kwocie z łp .  6500 j a ko - r ę ko jm ia  za nie­
dot r zymanie  warunków przez  siebie p r zy ję tych i na ko ­
szta powtórnej  licytacji pos łużyć  mające.  —  Kielce dnia 
3 s i e i pn ia  JSoO roku .  —  Preze s  A. Sucheck i-  —  Pisarz
ctęh .o ivski.

D y r e k c ja  s z c ze g d łr w a  to w a rz y s tw a  k re d y to w e g o  z iem -  
s u e g o  w o je w ó d z tw a  S a n d o m ie r s k ie g o .  —  Podaje  do pu ­
blicznej w iadomość ,  iż w d. 30 stycznia r oku  1S31 p r zed  
r e j en t em kancel lar j i  ziemiańskiej  wdztwa S a n d o m i e r s k i c -  

ogów w powiecie i ob- f °  l o " ,a sU m  Dassi i iann,  kancel lar ją  swą w domu p rzy  u .
poi  ob llcJf Warszawskiej  pod Nro  240  w Radomiu po łożonym w



( O )

miejscu posi edzeń wydzia łu  hypo tecznego ,  wdztwa Sando ­
mie rsk i ego  mającym,  w godzinach r annych  od godziny 10 
poczynając,  p r zez  publ iczną l icytacją pod niżej  wyrażające-  
ini się wa ru nkam i ,  najwięcej dającemu sprzedane  zostaną 
dobra Szymanowice  górne  z ko mo rą  dolną j edną i s ionką 
szpi chlerza  w Zawichoście ,w pcie Sta szewskim obwodzie  i 
województwie Sandomie r sk i em leżące,  towarzys twu zas ta­
w ione ,  w opłac i e raty czerwcowej  ,r. z. 1829 i na st ępnych 
zalegające.

1) Najwięcej da jący nabywca  obowiązany zostaje do o- 
p ł a ce n i a  należytości  gruntowych  z lat up łyn ionych  1828,  
1829 i 1830 t-udzież ciężarów wieczystych z ip .  1314 gr.  
15 wynoszących i wszelkich innych zaległości  do gruntu 
p r zywiąz any ch ,  pierwszeństwo p r zed  towarzys twem stoso­
wnie do art .  41 i 44 prakva hypotceznego z r .  1818 mających.

2)  Dla towarzys twa  opłacać będz i e  pod ług  ar t .  7 i 30 
p r aw a  Kredytowego od wypożyczonego kap i t a łu  zł .  39 ,000  
l o k  roczni e po z łp .  1418 w dwóch pó ł rocznych ratach od 
•1 do 12 czerwca i od 1 do 12 grudni a  p r z ez  czas do r o z ­
wiązania towarzystwa pozostający.

3)  Zwróci  p rocent a  na umorzen i e  kap i t a ł u  o b r óco ne ,  
z opła ty r a t  pięciu z łp .  2029  gr .  18 wynoszące.

4)  Wype łn ia j ąc  p u n k t  4  art .  91 prawa k r edy towego , 
z łoży sum mę  z łp .  33 ,023 dopełni a j ącą Całkowity szacunek 
d ó b r  p o d ł ug  zasady art .  5 tegoż prawa wskazany i wykryty .

5) Zaległości  skarbowe równie  jak  i podatk i  wszelkie  
i inne  ciężary,  monet ą  b r zęczącą opłaci  ; zaś z summy w 
w aru n ku  3 wyszczególnionej  z ł p .  2029 gr .  18 wynoszącej ,  
i z summy w waruuku  4  zamieszczonej  z ł p .  33,623  czyli 
r aczej  w ogóle  z sum my z łp .  35 ,652  gr .  18 wniesie do 
kassy dyrekcj i  c a ł ą  należność towarzystwa,  zaraz po od by ­
ciu licytacji obracl iować się ma j ącą ,  mone t ą  brzęczącą;  r e ­
sztę zaś niemniej  to wszystko cokolwiek najwięcej  dający 
nad powyższe zobowiązanie się postąpi ,  zap łacone  być mo­
że monet ą brzęczącą lub l i stami zas t awnemi  i do depozytu  
sądowego z łożone  być w inno ,  gdzie  r ównic  plus-l icytant  
wniesie  wszelką przewy żkę  jakaby się po obl iczeniu należyto- 
ści ska rbu  nad su m mę  w warunku  1 oznaczoną,  okazać mogła.

6 )  Każdy  chęć licytowania mający,  złoży vadiuin w su m ­
mie z łp .  4800  monet ą brzęczącą  pos łużyć  mające na po ­
k ryc i e  kosz tów,  j ak i eby pr zez n i edo t r zyman ie  warunków 
sp rzedaży  m óg ł  zrządzić;  skoro  j ednak  nabywca udowodni  
kwi tami  lub świadetwem kommissarza  obwodowego iż wszy­
s tkie  podatki  z aległe  i ciężary uprzywi l ejowane zaspokoi ł  
i p r zekona ,  że i nnym warunkom sprzedaży  zadosyć uczy­
n i ł ,  może p rzy  wnoszeniu należytości  towarzystwa żądać,  aby 
z łożone  vadium na resz tę  zaległości  pot rącone zostało.

7)  Gdy spr zedaż niniejsza następnie  po d ok ł ad nem  p o ­
informowaniu  się na grunc i e  o is tniejącym obecnie stanie 
dób r ,  oraz pon ieważ  nabywca odbiera  z takieini  prawami 
j ak i e  są w x i ędze wieczystej  zapisane , bez żadnej  co do 
ich granic  lub innych kwestj i  ewikcj i ,  przeto zrzeka  się ni- 
luejszym wszelkich z j aki egokolwiek ź ród ł a  wyniknąć  m o ­
gących pre tens i j  do towarzystwa.

8) Zaraz  po odbytej  licytacji ,  a najdalej w ciągu dni 10 
nowy nabywca nicczekyjąc nawet  decyzj i  wydziału hypote-  
czncgo względem zatwierdzenia  spr zedaży,  należność towa­
r zys twu uiści, w dni zaś 20 najdalej  i nnym warunkom s p r z e ­
daży zadosyć uc z y n i . —  W. Radomiu  d.  10 s ierpnia  1830 r .  
P r e ze s ,  A. S u c h o d o ls k i .  P i s a r z ,  J a n u s z e w ic z ,
—  D y r e k c ja  s z c zeg ó ło w a  to w a r z y s tw a  k red y to w e g o  ziem .- 
skiego w o je .w ó d z tw a  S a n d o m ie r s k ie g o .  —  Podaje do p u ­
bl icznej  wiadomości  , iż w dniu 22 miesięca stycznia r oku  
1831 p r z e d  r eg en t e m kancel l arp  Z iemiański e j  wojewó­

dztwa Sandomie r sk i ego  Toma sze m I i assman,  kąncelIM.j 
swą w domu p rzy  ulicy Warszawski ej  pod Nrem.  240 , 
Radomiu  p o ło żony in w miejscu posiedziel i  wydziału hyp,, 
t e czn rgo ,  województwa Sandomie rsk i ego  mającym , w., 
dżinach r annych  od godziny 10 poczyna j ąc ,  przez pult, 
czną  l icytacją pod niżej  wyrnżającemi się warunkami,  mi. 
więcej da jącemu sprzedane  zostaną dobra  Gołembiów zpny, 
ległością  Zurowniki  w powiecie obwodzie  i wojewódiUit 
Sandomi r sk im położone ,  towarzystwu zastawione,  w opłacie 
raty czerwcowej  r .  z. 1829 i na s t ępnych ,  zalegające,

1J  Najwięcej  dający nabywca obowiązany zostanie do 
op łaceni a  należytości  g runtownych  z ł a t  upłynionych 1821 
1828,  1829,  1830,  tudzi eż  c iężarów wieczystych złp,ISll 
gr .  7 wynoszących i wszelkich innych zaległości  do grog. 
tu p rzywiązanych,  p ierwszeńs two p r zed  towarzystwem sto. 
sow nie do Art:  41 ,  i 4 4  prąwa hypot ecznego  z roku 1818
mających.

2)  Dla towarzystwa opłacać  będzie  p od ług  Art, 7133 
prawa k r edy towego  od wypożyczonego kapi t a ł u  złp. 2720} 
rok  roczni e po z łp .  1686 gr .  12 w dwóch półrocznych n- 
lach od 1 do 12 czerwca i od 1 do 11 g rudn ia  przez czas dc 
rozwiązania towarzys twa pozostający.

3)  Zwróc i  procent a  na umorzeni e  kapi t a łu  obrócone, 
z op ł a ty  rat  pięciu z łp .  1415 gr .  15 wynoszące.

4)  Wype łn i a j ąc  p unk t  4  Art .  91 prawa kredytowego, 
z łoży su m mę  z łp .  18200 dopełn ia jącą  ca łkowity stKunek 
dóbr  p od ł ug  zasady Art.  5 tegoż prawa wskazany i wykryty,

5. )  Zaległośc i  ska rbowe  równie  j ak  i podatki  wszelkie 
i i nne  c i ężary ,  monet ą  brzęczącą  op ł ac i ;  zaś z summy » 
wa runku  3 wyszczególnionej  z ł p .  1415 gr .  15 wynoszącej 
i z s u m m y  w waru nk u  4  zamieszczonej  z ł p ,  18200, cijil 
r aczej  w ogóle z s u m m y  z łp .  19615 gr .  15 wniesienie ii 
kassy dy rekc j i  c a ł ą  należność t o w ar z ys tw a ,  zaraz po od' 
byciu licytacji obraehować się mającą,  mone t ą  brzęciiąl 
resztę  zaś n iemnie j  to wszystko cokolwiek najwięcej dijf 
cy nad powyższe zobow iązanie się p o s t ą p i , zapłaconej 
może mone t ą  brzęczącą  lub l i stami zastawnemi i do lept 
zytu sądowego z łożone  być  winno,  gdzie równie pluslitj' 
t ant  wniesie wsze lką  p r z ew yż kę  j akaby  się po obliczeniu 
należytości ska rbu  nad su m mę  vv wa ru nku  1 oznaczoną,•' 
kazać mogła.

6 )  Każdy chęć l icytowania ma j ący ,  z łoży vadjum̂ 
summie  z łp .  3300  monet ą  b r zęcz ącą  pos łużyć  mając* 111 
pokryc i e  kosztów,  j ak i eby  p r zez  n i edo t r zyman ie  warunki* 
spr zedaży  mógł  zrządzić;  i ko r o  j ednak  nabywca udonci11 
kwitami 1 uh świadectwem kommis sarza  obwodowego,  i» '5St)‘ 
s lkie podatki  z a l e g ł e  i c iężary  uprzywi l ejowane zaspokc 
i ł  i p r zekona ,  że i nnym warunkom sprzedaży  zadosj^11, 
c zyn i ł ,  może p r z y  wnoszeniu  należytości  towarzystw8” 
dać,  aby z łożone  vadium na resz tę  zaległości  potrąceń® 
zostało.

7) Gdy spr zedaż niniejsza na s t ępu j e  po  dokładne®Pj 
i nformowaniu  się na grunci e o i s tn i ejącym obecnie sl811 
dób r ,  oraz ponieważ nabywca odbiera  z lakierni pra|ł 
j akł e są w x ię dz e  wieczystej  z apis ane  , b e z ' żadnej co ^  
ich grani c lub innych  kwest j i  ewikc j i ,  przeto- zrz«kaS-, 
niniejszym wszelkich z j ak i egoko lw iek  źródł a "7nl ; 
mogących pre t ens i j  do towarzystwa.  .m

8) Zaraz po odbytej  l icytacji  a najdalej  w ciąg11 
nowy nabywca nieczekając nawet  decyzj i  wydziału h)| 
cznego względem zatwierdzenia  sp r z e d a ż y ,  naleznosn^^^ 
warzystwu  uiści,  w dni  zaś 20 najdalej  i nn ym svai’un 
spr zedaży zadosyć uczyni .  —• W Radomiu  d. 10 S1 f 
1S30 r .  P rezes  A .S u c h o d o ls k i . —- P i s a r z  Jaiiust


